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Niedziela Druga Postu. (wać się od Niego nie mogły, trwały przy Nim 
jcałemi długiemi dniami i nocami. A jednak, pa 

| światowemu mówiąc, mało Pan Jezus znaczył. 

on czas: Zabiera Jezus Piotra, Jakóba i o brata 4, R X ADE EW o Ed ARTA 
Jana, TI ich. osobno, na rus Ake ake I aaae Otóż potrzeba było, żeby Pan Jezus uczniów 
się wobec nich: oblicze Jego zajaśniało, niby słońce, a szaty | Przynajmniej najprzedniejszych ustrzegł od tych 
Jego stały się białe, jak śnieg. A oto ukazali się im Mojżesz | Światowych i przewrotnych na osobę swoją po- 
liasz, i rozmawiali z Nim. Piotr tedy przemówił w e i dlatego w Przemienieniu Swojem poka- 

| 


Ewangelja św. Mateusza, rozdział 17, wiersz 1—9. 


słowa do Jezusa: Panie, dobrze nam tu być! Jeśli chcesz, 
rozbijemy tu trzy namioty: dla Ciebie jeden, dla Mojżesza zuje się im takim, jakim przedstawiałby się był 
oczom ludzkim zawsze, gdyby nie był postanowił 


_ jeden, i dla Eliasza jeden. A gdy jeszcze mówił, oto obłok 
świetlany osłonił ich, a oto z obłoku odezwał się głos: Ten | ukrywać Majestatu Swojego. Obok pokazują się 
dwaj święci Starego Zakonu. 


jest Syn mój miły, w którym mam upodobanie; Jego słuchaj- 
Jak tu Mojżesz i Eljasz okazali się rozma- 


ciel! A usłyszawszy to uczniowie, upadli na twarz swoją, 

i ziękli się bardzo. Jezus tedy zbliżył się, dotknął ich, prze- 
mówił do nich: Wstańcie, a nie bójcie się! Podnieśli >) wiający z Panem Jezusem, tak nie masz wątpli- 
swe oczy, ale nie zobaczyli nikogo, prócz samego Jezusa. | wości, że wogóle Święci na ziemi ludziom okazy- 
A gdy zstępowali z góry, przykazał im Jezus, mówiąc: soda się mogą. jak też rzeczywiście Pan Jezus 
wraków mówcie o widzeniu, aż Syn człowieczy zmartwych- okazał się Szawłowi, a w późniejszych czasach 
św. Franciszkowi, Antoniemu, Małgorzacie i wielu 
innym; również Matka Najśw. i inni Święci, o czem 
Objawienia prywatne. wiele naczytać się można w dziejach Kościoła 
iw żywotach Swiętych. Jakim sposobem się to 
dzieje, tego nie wiemy, ale to pewna, że takie 
objawienia nie są pustą grą wyobraźmi, ani czczą 
iluzją, ale rzeczywistością i prawdą. Z tego jednak 
bynajmniej nie wynika, żeby każde obiawienie, 


Przemienienie Pańskie, to jedna z tych tak 
rzadkich jasnych chwil w Życiu Pana naszego Je- 
zusa Chrystusa. Pan Jezus według słów Pawła 
św. przyjąwszy postać sługi, ustawicznie spraw- 
dzał na sobie, co o Nim przepowiedział Izajasz |o którem ludzie opowiadają, było zawsze prawdzi- 
prorok: Jako się zdumieli nad Tobą mnodzy, tak|wem objawieniem. Wcale nie: bo zdarzają się. 
niepoczesna będzie między ludźmi osoba . Jego, |przywidzenia; bywa też, że djabeł za dopuszcze- 
a postawa Jego między synami człowieczymi. |niem Bożem przemienia się w anioła Światłości, 
Dziwny wprawdzie urok wywierał Pan Jezus na|by ludzi durzyć; a nierzadką wreszcie jest rzeczą, 
ludzi nie tylko zewnętrzną postacią swoją, niejże i sami ludzie dla rozmaitych pobudek zmyślają 
tylko wymową swoją, o której nawet nieprzyja- |jakieś rzeczy nadzwyczajne. Bywają więc obja- 
ciele Jego przyznawali, że nigdy tak człowiek nie | wienia i prawdziwe i fałszywe. Jakże jedne od: 
mówił i uczył jako władzę mający — i nie tylko | drugich rozeznać i zachować, przestrzega św. Jan: 
licznemi cudami; ale nad to wszystko tą swoją | Nie każdemu duchowi wierzcie, ale doświadczaj- 
przedziwną słodyczą serca, jaka przejawiała się|cie duchów, jeśli z Boga są. Naibezpieczniejszy 
w każdem słowie, w całem Jego postępowaniu. |na to sposób jest uważać, jaki rzekome objawienia 
Tym sposobem działo się, że apostołowie na jedno| wydają owoc? Komu Pan Bóg dał laskę praw- 
słowo Jego porzucili wszystko i szli za Nim, że| dziwego objawienia, ten skutkiem tego staje się 
dziatwa Ignęła do Niego, że tłumy wielkie koło | pokorniejszym, potulniejszym, poczciwszym i po- 
Niego raz po raz się zbierały i nieraz jakby oder-| słuszniejszym. Pokorniejszymi stajemy się, kiedy 

. 


nam ubywa wysokiego o sobie rozumienia, a za- 
‘razem pretensyj i wymagań rozmaitych, — że 
coraz mniej rościmy sobie prawa do tego, żeby 
o nas pamiętano, nam dogadzano, z nami się ra- 
chowano; — potulniejszymi, kiedy coraz rzadziej 
się obrażamy, coraz mniej wybuchamy gniewem 
i niecierpliwością; — poczciwszymi, kiedy stajemy 
się dla ludzi wyrozumialszymi, miłosierniejszymi; — 
posłuszniejszymi wreszcie będziemy, kiedy coraz 
chętniej nie tylko uczynkiem spełniamy, ale i w 
sercu pochwalamy — a nigdy nie krytykujemy — 
rozkazy i polecenia tych, którym Bóg dał jaką- 
kolwiek nad nami władzę: rodzicielską, doczesną 
lub duchowną. Dai Boże każdemu w tych czterech 
tak bardzo potrzebnych cnotach czynić ciągły po- 
stęp, czy zapomocą objawień, czy też bez nich. 
Na fałszywe objawienia szczególniej narażeni są 
tacy, co przez pustą ciekawość radziby doświad- 
czyć sami na sobie tych takich nadzwyczajności; 
dalej tacy, co tak są zarozumiali, że mają siebie 
jeśli nie za lepszych, to przecież nie za gorszych | 
od wielkich nawet Świętych, i dlatego mniemają 
że Święci z nieba powinni do nich przychodzić | 
na pogadanki, jak równi do równych; wreszcie 
tacy, co wiele próżnują, a więcei jeszcze rozma- 
rzają się, aż skutkiem tego prawie ze wszystkiem 
zatracają zdrowy rozsądek i prostotę wszelką. 
Ktoby zaś umyślnie fałszywe objawienia zmyślał 
i pod iakimkolwiek pozorem i dla jakiejbądź po- 
budki w ludzi wmawiał, taki popełnia grzech 
śmiertelny, który Kościół św. kładzie na równi 
z głoszeniem herezji. 


JE 


Słowa żywota. „Nie na sprawiedliwościach 
naszych pokładamy modlitwę przed obliczem Two- 
jem, Boże, ale na litościach Twoich mnogich; 
EIEL Z IRDA ETENA TALIE ZAVEC AAEE ŁACZY ATES S RES TA E 


. Wspomniany przez nas Kogler opowiada, 
że w dniach poprzedzających obchód w Wilnie 
iw całej okolicy od I maja ulewny i stały 
deszcz padał. 

Próżno obywatele Wilna tęskne ku niebu 
wznosili oczy, wypatrując słonecznego promy- 
ka, będącego zwiastunem tyle upragnionej po- 
gody. Zalane ulice miasta, ogromne błoto zda- 
wały się urągać, przygotowującym się do Świe- 
tnego obchodu zacnym Wileńczykom. 

Słabsze serca zwątpiły o powodzeniu i 
szczęśliwym przebiegu uroczystości, ufał tylko 
świątobliwy biskup Wojno. 

Rankiem, pełen otuchy i wiary, biskup roz- 
' kazał wywiesić na deszcz tę wspaniałą i świętą 
chorągiew, dar papieża Klemensa, jakby pra- 
gnął, aby ona, zawieszona między niebem a 
ziemią uratowała cały obchód. I nie omylił się 
gorliwy Pasterz. Zaledwie święty sztandar 
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wysłuchaj Panie, ubłagaj się Panie; obacz, a 
uczyń, nie zwlekaj sam dla Siebie, Boże mój!“ 
(Z proroctw Daniela, 3). 

„Albowiem ta jest wola Boża: poświęcenie 
wasze... bo nas Bóg nie wezwał do nieczystości, 
ale do uświęcenia.“ (Z listu | św. Pawła do 
Tessalończyków, 4). 


Niedziela Adoraracji. 


Według rozporządzenia Najprzewielebniejszego 
Księdza Arcypastetza ma się odbyć całodzienna 
adoracja w Il. Niedzielę Postu, dnia 16-g0 marca. 
Wystawienie rozpocznie się o godz. 6 rano i trwać 
będzie do końca Gorżkich Żałów t.j. do godz. 5 
po południu. 

Mamy się modlić do Pana Jezusa o pomyślne 
warunki pokoju. Mamy prosić Boskiego Gościa 
naszego, aby nam przywrócił całą Ojczyznę naszą, 
tak jak ją kiedyś posiadaliśmy i iak od wieków 
do nas przynależała. 

Wszyscy więc Parafianie, Polacy -katolicy, 
winni wziąć żywy udział w tem nabożeństwie. 
O naszą to sprawę chodzi, o nasz los, który mamy 
sobie u stóp Najświętszego Sakramentu wyprosić. 


Loo 


—— 


Wybory do Rady miejskiej. 


Obowiązkiem sumienia każdej Polki i Polaka, 
którzy ukończyli 20 rok życia oddać w dniu wy- 
borów głos swój na listę Komitetu wyborczego. 
Ktoby głosu nie oddał, dopomaga do zwycięstwa 
innowiercom w mieście naszem. A więc już dzi- 
siaj wzywam Parafjan, aby obowiązek swój naro- 
dowy i katolicki spełnili. | 


ukazał się nad grobem Św. królewicza, jakaś 
dziwna siła jęła rozpędzać spiętrzone chmury, 
deszcz nagle ustał i pierwsze promyki słońca 
bladawem światłem opromieniły triumfalną cho- 
rągiew. 

Naturalnie, że wdzięczny lud nowemu pa- 
tronowi przypisał od razu tę nadzwyczajną ła- 
skę, tem dziwniejszą, że w milowym promieniu 
od miasta deszcz stale padał, w Wilnie wieczo- 
rem znowu lać począł i padał jeszcze okrągły 
tydzień. 

Pierwsze było bractwo Najświętszego Sa- 
kramentu, złożone z najprzedniejszych obywa- 
teli miasta, miało ono za patrona św. Dionize- 
go, którego obraz wymalowany był na jednej 
stronie sztandaru, a na drugiej wielka mon- 
strancja, symbolizująca cześć Eucharystji. Dru- 
gie bractwo, jak wylicza współczesny opis u- 
roczystości, składali krawcy, z chorągwią z 
żółtej materji, z wyobrażeniem świętych Wa- 
wrzyńca i Krzysztofa. 


Kronika parafjalna. 


Sprawozdanie z zebrania Żywego Różańca Panien. 

Zebranie odbyło się w niedzielę, 9 b. m. o godzinie 5 
w ochronce przy dość licznym udziale członków. Po odśpie- 
waniu jednej zwrotki pieśni „Serdeczna Matko“ wyłuszczył 
ks. dyrektor Gałdyński powody, dla których katolikowi nie 
wolno być socjalistą; przy końcu wykładu wskazał na potrzebę 
oświecania się nie tyle może przez gazetę, jak raczej przez 
tygodniki i inne czasopisma lub broszurki, które w sposób 
przystępny dają socjalistom należytą odprawę, stojąc na grun- 
cie zasad chrześcijańskich; dlatego polecił pilne czytanie 
wstępnych zwłaszcza artykułów Przewodnika Katolickiego, 
Gazety dla kobiet, Robotnika, oraz Głosów na czasie, nie- 
mniej także działu apologetycznego naszej bibljoteki religij- 
nej. W komunikatach zarządu objaśnił ks. dyrektor warunki 
i sposób, w jaki dokonają się przyszłe wybory do Rady miej- 
skiej, potem omówił mandat postny, wreszcie „Dodatek do 
ustaw diecezjalnych", ktćrego egzemplarz wydrukowany otrzy- 
mała każda panna od swej zelatorki. Ponieważ w wolnych 
głosach prawie nikt nie zabrał głosu, zakończono półgodzinne 
zebranie wspólnym śpiewem „Wszystkie nasze dzienne sprawy.“ 


Porządek nabożeństwa w bieżącym tygodniu. 
Niedziela Druga Postu. 16. 8. 1919. 
O godz. 6 wystawienie Najśw. Sakramentu. 
Msze św.: 
o godzinie 6: ks. Piotrowski. 
o godzinie 7: ks, Gałdyński. 
o godzinie 8: ks. Gałdyński. 
o godzinie 9: ks. Drygas. 
Kazanie I o godzinie 9 i pół: wypada. 
Aspersja o godz. 10*/,: ks. Prob. Ruciński. 
Kazanie II przed sumą: ks. Piotrowski. 
Suma o godzinie 1l: ks. Prob. Ruciński. 
Ntesspee i Gorżkie Żale o godz. 3: ks. Piotrowski. 
Gorzkie Żale odprawiać się będzie jak w roku zeszłym 
w II. niedzielę Postu odśpiewa się tylko cześć drugą. 
Kazanie III (pasyjne): ks. Drygas. 


Tydzień: ks. Piotrowski, jego zastępca: ks. Drygas. 
Msze św. wśród tygodnia: 

o godzinie 6: ks. Piotrowski. 

o godzinie 7: ks. Drygas 

o godzinie 8: ks. Prob. Ruciński. 

e godzinie 9: ks. Gałdyński. 


t. zn. 
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Nabożeństwo dla dzieci szkolnych. 

W środę 12 marca o godzinie 6 wieczorem odbędzie 
się nabożeństwo dla wszystkich dzieci szkolnych. Po nabo- 
żeństwie kazanie: ks. prob. Ruciński. 

Wszystkie dzieci, uczęszczające do szkół, winny na na- 
bożeństwo do Kościoła przybyć. 


Lekcje i Ewangelje Postu Wielkiego. 


Na każdy dzień Postu enam z przeznacza Kościół osobną 
Lekcję i Ewangelję. Aby zapoznać pobożnych parafjan z temi 
przepięknemi ustępami Slowa Bożego, odczytuje się Lekcję 
i Ewangelję z dnia przez cały Post Wielki codzień na mszy 
o godzinie 8 przed Litanją do św. Józefa. 


m 


Nabożeństwo do św. Józefa. 


Przez miesiąc marzec odbywa się co dzień o godzinie 8 
msza święta uroczysta przed ołtarzem św. Józefa. 

W środę msza w obec wystawionego Najwiętszego Sa- 
kramentu. 

Po mszy św. odmówienie Litanji do św. Józefa. 

Uprasza się o kwiaty i światło na ołłarz, 


—— rm NN ONO 


Droga Krzyżowa. 


W piątek o godzinie 6 po południu odprawi się Droga 
Krzyżowa według świętego Leonarda. 


aa —— 


Żywy Różaniec i Bractwa. 


Żywy Różaniec Panien. 


l. Msza św. kwartalna za dusze zmarłych członków od- 
będzie się w niedzielę 16 b. m. o godzinie 8 przed ołtarzem 
św. Józefa. 

2. Zwraca się uwagę na porządek godzin adoracyjnych, ` 
ogłoszony w dzisiajszym numerze „Wiadomości“ oraz na to, 
iż odtąd w każdą drugą niedzielę miesiąca na nabożeństwie 
popołudniowem adorować będą z świecami po dwie Róże od 
pierwszej Róży począwszy. 


Adoracja w dniu 16 marca. 
Adorować będą: 

od godz. 6—7: Ojcowie Różańcowi. 
od godz. 7—8: Niewiasty Różańcowa. 


Trzecie z rzędu składało się z rymarzy, 
którzy nieśli sztandar niebieski ze św. Janem 
Ewangelistą. Czwartem bractwem byli ślusa- 
rze z ciemnozielonym proporcem mającym 
obraz Św. Bartłomieja. Nakoniec bractwo 
szewców z białą chorągwią św. Anny. Za wy- 
liczonemi bractwami postępowała w szeregach 
akademicka młodzież, należąca do pobożnego 
stowarzyszenia „Sodalisów' Najświętszej Ma- 
rji Panny. Duchowieństwo zakonne z chorą- 
gwiami i bractwami swych kościołów poprze- 
dzała młodzież, uczęszczająca do katedralnej 
szkoły, czyli rodzaj dzisiejszego seminarjum, 
która niosła pięć własnych sztandarów. Na- 
-= stępnie postępował katolicki kler wschodniego- 
słowiańskiego obrządku. , 

; Najliczniejszyy poczet składało świeckie 
_ duchowieństwo z całego kraju przybyłe na ob- 
chód tej uroczystości, poprzedzające katedral- 
ną kapitułę wileńską, w której znajdowało się 
dwóch biskupów: Cyprian, tytularny biskup 
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w  małem oddaleniu pontyfikalnie przybrany. 
postępował bogobojny Pasterz, w towarzystwie 
dwóch honorowych djakonów: dziekana i ku- 
stosza kapituły. 

Za biskupem Benedyktem Wojno, postępo- 
wali magnaci i panowie litewscy, w otoczeniu 
swych żon i córek. Cały ten orszak świeckich 
panów budował pobożnością i skromnością; 
znaczna z nich liczba postępowała boso, a ko- 
biety z welonami na twarzach. ` 

Dwie orkiestry towarzyszyły  pochodowi, 
czege dotąd Wilno i kraj cały nie oglądał. 


Chóry śpiewaków najpiękniejsze hymny 
i psalmy wykonywały. 
Świetnej, olśniewającej procesji przypa- 


trywała się cała Litwa, zgromadzona na ten 
pamiątkowy dzień w Wilnie. 


(Ciąg dalszy nastąpi) 


od godz. 
od godz. 
od: godz. 
od godz. 
od godz. 
od godz. 
od godz. 
od godz. 
od godz. 


8--9: Panny Różańcowe. 

9—-10: Młodzieńcy Różańcowi. 
10—11: Panny Różańcowe. 
11—12: Bractwo św. Izydora. 
12—1: Bractwo Wstrzemiężliwości. 
1—2: Niewiasty Różańcowe. 
2—3: Młodzieńcy Różańcowi. 
3—4: Panny Różańcowe. 

4—5: Ojcowie Różańcowi. 


Z ksiąg kościelnych. 


a) Chrzty. 
W czasie od 2 do 9 marca 1919 r. 

167. Łucja Jeżewska, ur. 27. 2. 168. Kaźmierz Ma- 
tuszak, ur. 1. 3. — 169. Kaźmierz Sadowski, ur. 23.2. — 
170. Józef Frąckowiak, ur. 25.2. -- 171. Kaźmierz Sander, 
ur. 1. 3. — 172. Helena Sawicka, ur. 1. 3. -- 173. Bogdan 
Floran Konieczny, ur. 27. 2, — 174. Kaźmierz wojt, ur. L. 3. 
— 175. Marja Marta Friedrichówna, ur. 6. 3. — 176. Feliks 
Rudolf Reiter, ur. 20. 1. -— 177. Kaźmiera Sobczykówna, ur. 
27. 2. — 178. Helena Ostrowska, ur. 28. 2. — 179. Helena 
Banaszkiewiczówna, ur. 21. 2, — 180. Kaźmiera Leitgebrówna, 
ur. 2. 3. — 181. Irena Barczykówna, ur. 1. 3. — 182. Józefa 
Tomaszewska, ur. 1. 3. — 183. Józef Szulczewski, ur. 28. 2. — 
184. Zygmunt Kaźmierz Polowczyk, ur. 24. 2. — 185. Joanna 
Andrzejewska, ur. 6. 3. — 186. Henryk Jóźwiak, ur. 6. 3. 

b) Zapowiedzi ślubne. 
100. Antoni Grenda i Franciszka Garczarkówna. 
c) Małżeństwa. 

56. Stanisław Szydłowski i Elfrida Drewniakówna. 

57. Józef Perz i Marja Pawlakówna. 

58. Stefan Piątkowski i Marja Wojciechowska. ' 

50. Franciszek Zimny i Marta Frysiakówna. 

d) -Zgony. 

97. Marta Chęsiówna, dziecko, um. 2. 3. 

98. Stefan Sujak, właściciel domu, um. 1. 3. 

99. Zygmunt Jurkiewicz, destylator, um. 2. 3. 


100. Magdalena Gajewska z domu Frydryczak, um. 2. 3. 

102. Stanisława Antkowiak, mężatka, um. 3. 2. 

104. Antonina Frąckowiakówna, nieżamężna, um. 4. 3. 

105. Klemens Kowalski, kupiec, um. 28. 3. 

106. Piotr Szajek, wozowy tramw., um. 5. 3. 

107. Magdalena Jóżwiakówna, pracown. fabryczna, um, 6.3. 

108. a” Sitarowa z domu Mazurowicz, zamężna, 
um. 7. 3. 

109. Andrzaj Karaś, rzeźnik, um. 6. 3. 

110. Marja Marta Friedrichówna, dziecko, um. 6. 3. 

111. Henryk Górski, dziecko, um. 8. 3. 


Składki i Ofiary. 


Na pomnik Niepokalanie Poczętej (Grota z Lowrdes): 

_ Ciosiańska Marja 10 mk. — Zakęsówna Stanisława 3 mk. 

— Kantecka Franciszka 10 mk. — Bartkiewicz 20 mk. — M. 
Grabianowska 10 mk. — X.X. 50 mk. — N. N. 5 mk. — 
Markowska 5 mk. — Katarzyna Gierczyńska 1 mk. — Irena 


 Szudzińska 1 mk. — Marja Gierszalówna 5 mk. — Stefanja 


Gierszalówna 5 mk. — Jadwiga Przepióra 20 mk. -- Stefanja 
i Benigna Thiemówny 7 mk. — Stefanja Gajówna 3 mk. — 
Grossówna 5 mk. — Bronia i Czesiu Koperscy 5 mk. — 
Klafkowska Władysława 5 mk. — N. N. 8 mk. — Leokadja 


44. 


Lackowska 5 mk. 
| Firlejowa 40 mk. 
Na wojsko polskie; Mart, 10 mk. — Ciosiańska Marja 
|-100 mk. 
| Na ubogie dzieci do dyspozycji ks. Proboszcza: oiia- 
rował z powodu zgonu swej żony Ś. p. Kwiryny pan Bolt 
„500 mk.  Szlachetnemu Ofiarodawcy składam na tem miejscu 
serdeczne Bóg zapłać. Ks. Prot. Ruciński. 

Na Lwów: złożyły dzieci z „Ochronki fabrycznej firmy 
Ganowicz i Wlekliński*: Janek Sobala 2,10 mk. -- Leoś Le- 
śniewski 1 mk. — Maryś Krawiec 1 mk. — Bożena Kra- 
wcówna l mk. — Janina Pluskotówna 1 mk. — Sylwek 
Pluskota 1 mk. — Czesia Buszkowska 1 mk, — Benia Buszkow- 
ska 1 mk. —- Anielka Friebówna 1 mk. — Mundziu Łaniecki 
1 mk. 


— WŁ M. 10 mk; — Mart. 10 mk. — 


Kalendarz tygodniowy. 


16 marca — Niedziela II Postu (Sucha) — Cyrjaka, 
męczennika. 

17 marca — Poniedziałek — post ścisły bez abstynen- 
sji — Patrycjusza, biskupa i wyznawcy — Józefa z Ary- 
mateji — Gertrudy, panny. 

18 marca — Wtorek — post ścisły bez abstynencji — 
Cyryla z Jerozolimy, biskupa, wyznawcy i Doktora Kościoła 
— Gabrjela, archanioła. 

19 marca — Środa — post ścisły bez abstynencji — 
Józefa, Oblubieńca Najśw. Marji Panny. 

20 marca — Czwartek — post ścisły bez abstynencji — 
Eugenjusza, męczennika, 

. 21 marca — Piątek — post ścisły i abstynencja 
nedykta opata — Całunu Pana Jezusa. 

22 marca — Sobota — post ścisły i abstynencja — 
Katarzyny z Genuy, panny. 


Be- 


Jałmużna postna, 
Dla wygody Szan. Parafjan, składa jącychjałmużnę postną, 


-| umieściłem w filarze pod chórem skarbonę. W tę skarbonę 


upraszam składać ofiary. 


Ks. Proboszcz Ruciński. 


i R a 


Obwieszczenie Dozoru kościelnego. 


1. Dotyczy Podatku kościelnego. 

Termin opłaty repartycji czyli podatku kościelnego za 
rok rachunkowy 1918 kończy się z dniem 1 kwietnia b. r. 
Do tego czasu można codziennie w biurze Kasy kościelnej 
podatek płacić w godzinach południowych od 11 do 1. 

Z dniem 1 kwietnia poda Dozór kościelny wszystkich 
salegających do egzekucji przymusowej przez władze podat- 
kowe miejskie. Kto więc pragnie sobie oszczędzić kosztów 
egzekucji, niechaj podatek jak najwcześniej zapłaci. 


2. Dotyczy Rachunków Kasy kościelnej. 
Rachunki Kasy kościelnej za łata 1916 i 1917 przyjęte 
przez obie korporacje parafjalne oraz zatwierdzone przez Kon- 
systorz Arcybiskupi będą wyłożone dla Parafjan od niedzieli 
16 marca do niedzieli 30 marca w lokalu Biura Kasy koście|- 

nej codziennie pomiędzy godziną 11 a 1 w południe. 


Zguba. 
Panna Bukalska z ulicy Wielkiej Berlińskiej 49 zgubiła 
portmonetkę z 227 markami w drodze z teatru do ulicy Ko- 
ścielnej dnia 8 marca. Uczciwy znalazca zechcę zgubę zwrócić 


"WIADOMOŚCI wychodzą w piątek po połud. — OTRZYMA je każdy parafianin w ajencji. — OPŁATA 10fen. za numer pojedyńczy . 


MIEJSCA, gdzie odebrać można WIADOMOŚCI: Ul. Cegłowa 47 p. Mateiski. — Ul. Ces. Fryderyka 13 p. Prokop. 


Ul. Forteczna 17 p. Wojciechowski. — Ul. Karola 34 p. Ol 
Ul. Wawrzynca 16 p. Seifert. 


sztyński. — 
- m p. Kościelnego. — Ul. Moltkego 26 p. Bąkowski. — Ul. Polna 11 p. Dziamskiego. — 
; — __ Ul. W. Berlińska 4ła p. Nowak. — 


` REDAKCJA i ADMINISTRACJA w BIURZE PARAFIALNEM przy ul. KOŚCIELNEJ 4.— BIURO otwarte od 11-1.— TELEFON 1607. 


. Kościelna 3 pi Bolewski. — Ul. Kościelna 4 
1. Poznańska 18 p. Krzymiński. 
I. W. Berlińska 54 p. Chmielewski. 


Pod redakcją i nakładem Ks. Proboszcza Rucińskiego. — Czcionkami Drukarni Dziennika Poznańskiego w Poznaniu. 


